OROK AIV 


CENY OGŁOSZEŃ: f 
Za wiersz milimetrowy przed 4 
30 gioszy, w iekścię 56. gr., 
zu tekiszem 25 gr. Ogłosze- | 
nia labelaryczne 50 proc. a$ 
świąieczne 23 proc. drożej.R 
Drobne ogłoszenia po 10% 
zroszy. Dla poszukujących $ 
pracy 5 gr. za wyraz. Naj- 

mniej 1 zł. 

konto czekowe P. K.O. 

. Warszawa 65.070 
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doda: 
Sora 


KOWNO, 5.8. Nadeszła tu wia- 
domość, że na marcowej sesji ligi 
` omawiane będzie sprawozdanie ko- 
mis:l iranzytowo komunikacyinej ligi, 
w sprawie komunikacji między Pol- 

ską a Litwa. 


Wiadomość ta wywołała w ko- * 


| łach rządowych litewskich niezwykle 
| silne wrażenie, 

| Wałdemaras niedawno w wywla- 
| dzie z przedstawicielem «Rigasche 


ZRT ATETPOD DANIO) 


` Taiennicza otrucie rosyjskiego 


BERLIN, 5. 58. »Rule donosi z- 
ri czeskłej, iż zmarł tam rosyj- 
d lekarz Konstaniy  Himbałow, 

znsnyctosyjski działacz  monarchi--- 

, styczny, byiy adjutant gen. Wrangla 

(| Zmacły miał za sobą barwną prze- 

szłość, gdyż noleżat do rosyjskich 

- »białyche organizacyj, wyi łz 


1 remienła tych organizacyj do Rosji <- 


sowieckiej, bytom aresziowany: f- 
skazany na Śmierć | zbiegł z So-= 


wieckiego więzienia: do- 


(_Hlakiad 20.700 egzemplarzy. 


wa komunikacji między Polską a Litwą -= 
- będzie omawiana w Genewie. 


Rundschau» oświadczył, że Sprawo- 
zdania komisji w sprawie komun!- 
kacji między Polską a Litwą ocze- 
kiwał nie wcześniej, jak w r. 1950. 
Tymczasem informacje litewskie o0- 
kazały się zupelnie nieścisłe. 
Obecnie w kołach 
rozważana jest myśl poddania rewi- 


zji poprzedniej decyzi! i « wentualne-- 
go wyjazdu Woldzmarasa do Qe- 


newy. 


PA A 


działacza monarchistycznego 


wacji, gdzie ukończył studia lekare 
skie I objął posadę lekarza w_Szpl- 


talu miejskim w Kuttenbergu. Siedz- . 


> — Zwiastuny nadchodzącej wiosny. 


twe w sprawie -zgonu Himbałowa 
stwierdziło, iż etruto go  arszennie 
kem domieszanyim do potraw, któ- 
re były przygotowane w kuchni 


- szpitalnej. 


- Władze sądzą, iż Filmbałow padł 
ofiarą teroru ze sirony zagranicznej 
ogeniury GPU 


Pijany robotnik zamordował majstra 


ŁOBZ, ő. 8. Dziś przed połud-- 
niem Pabianice zosiały wstrząśnięte 
" wieścią o krwawym morderstwie, ~ 
- porełnionem przez roboinika -tirmy 
- Krusche i Ender na osobie majstra 

tej tabryki. 
Jeden z robotników, nieiaki O- 
nufry Młynarczyk, lar 53, zatrudnio- 
nv w firmie Krusche i Ender od 
let 20; przybył do pracy w stanie 
nietrzeźwym. Na zachowanie się ie: 
go zwrócił mu uwagę majster ta- 
bryczny, Józet Orto, który oświad- 


czył, że pijany robotnik nie pracuje 


na.eżycie. 

"To 
do takiego zdenerwowania, że chwy- 
cił sztabę żelazną 1 trzykrotnie u- 
derzył maisira w głowę. Oito padł 
nieprzytomny zalewając się krwią. 


Wezwany lekarz pogotowia skon- - 


staniował śmierć. Młynarczyk został 
aresztowany. 

Przestuchiwany przez połlicię o- 
świadczył, że zamordował majstra 
w stanie nietrzeźwym. Zamordowa”* 


-ny osierocił żonę I troje dzieci. 


Krwawe zajście na sali tańca. 


ŁODZ, 3. 8. Wczoraj wieczorem 
sela tańca Friedwatda przy ul. Po- 
* łudniowej była widownią krwawej 
_ awaniury. Między goścmi wynikła 
sprzeczka a następnie bójka na no- 
że, w wyniku której ciężkie rany 


odnieśli dwaj »goście«. Zaznaczyć 
należy, że pized kilku tygodniami w 
szkole tej miał miejsce analogiczny 
przypadek, przyczemm kilku pijanych 
mężczyzn napadło wówczas na 
wiaściciela szkoły tańca. 


AFTER A PE 


Litwinow wzywa Finlanćję 
i Ltwą do podpisania protokułu. 


MOSKWA, 3. 8. Zastępca komi- 
Barza Spraw zagranicznych Litwi- 
now zawiadomił oficjalnie Finlandię 
} Litwę, że mają prawo przyłączyć 
się obecnie do protokółu moskiew- 
skiego, podpisanzgo w Moskwie. 
" Litwinow oczekuje stanowczej od- 
. powiedzi tych rządów w dniach 
najbliższych 


Do Genewy. 
PARYZ, 6. 2. śwłŁ) Dziś premier 


Briand wyiechał do Genewy na se- 
€g ligi narodów. 


Temperatura wzrasta. 


PIM: przewiduje na dziś: W ca- 
łym kraiu pochmurno z opadami 


"śnieżnemi Dalszy wzrost temperatu- 


ry, wiatry zachodnie | południowo” 
zachodnie. 


HASŁEM 
doświadczonej matki jest, że 


puder i mydło 


Bebe -SZofmana 


są bezkonkurencyjne do pie- 
lęgnowania ciałek dziecięcych 


PiL]JE: Będzin 
Rvnek Nr. 8: Zawiercie, ul. Piłsudskiego 5, 


rządowych 


doprowadziło. Młynarczyka < > 


arca i 


ez 


, Małachows 


mima 


kiego 24, te 


Tw; 09 4G"GUR:$" GER "PY SĘ; 


apetyt i chory nabiera ciała. 


LUBLIN 5. 5. Komisia dyscypli- 
„narna lubelskiej Izby skarbowej roz- 
| patrywała w ostatnich dniach spra- 


' wę przeciwko asesorowi tejże izby, 


-. byłemu prezesowi związku inwali- 
dów wojennych, p. Marcjanow! Kan- 
torowi. sę 
- Orzeczeniem komisji dyscypt na 


NF 


a, Tr 


Spytajcie etę swego lakarza, a ten wam potwierdzi, że od suchot emiera 
więcej ludzi niż od innych chorób. Każdy więc kto cierpl na Kaszel, bronchit, 
etirypkę, zaflegmienie płuc, oraz koklusz, powinien natychmiast zabrać się do 
leczenia, Dobrym środkiem na choroby płuc okazał się preparat AGOSOL. 
Przy użycia FAGOSOLU w krótkim exasle ginio kaszel, wzmaga się 


Prenumeraia wy- i 
nosi miesięcznie B 


zł. 2.00 >} 


Adres administracji: Piłsud- 
skiego Nr.8, telefon 4-97, 
ielefon redakcji 6-93, te- 
leton. redakcji nocnej 
t drukarni 4-94. 


Konto czekowe P. K.O.Ę 
Warszawa 65.070 


UCA 


FAGOSOL dostać można we wszystkich aptekaci. 


B. prezes ZW. inwalidów wydalony ze służby państw. 


nej p. Kantor został wyda'ony 

slużby państwowej za szereg wy 
stepków służbowych. Tego rodzaju 
wydalenie ze służby równa się po 
zbawieniu danego urzędnika wszy- 
stkich praw, nabylych podczas służ- 


-bv państwowej, a także praw do e: 


'mervlury. 


WKD ISEAN e TEK 


a Pierwsze bociany. wrócily do Polski. 


47" KALISZ, 53: Do Kościelnej Wsi- 
‘pod Kaliszem przyleciało. w tych 


dniach kiłkaaaście bocianów. 
Nie mogac znaleźć pożywienia 


„ „na sąsiędnich łąkach, bociany nio- 


a noc poślub 
lekarza - dentysty. i ! 
Młoda mężatka — ofiarą strasznej pomyłki z kubiem. 


Ponur 


Warszawski lekarz - dentysta p. 


Henryk Czempelewicz (Srodkowa 63) * 


cieszy się na Pradze wyjątkową 
sympatią. Sumienna praca, uprzej- 
mość oraz wrodzone poczucie taktu 
=- przyczyniają się do stałego 
wzrostu popularności. { 
Ponieważ p. Czempelęwicz ma 
8en 
wyjątkowo twardy, 

- a chorzy zgłaszają się doń często 
w porze nocnej, przeprowadził więc 
sobie druty do sypialni 1 zawiesił 
dzwonek nad łóżkiem. 

Przed trzema tygodniami do 
mieszkania wniesiono piękne meble, 
tapicer pozakładał portiery, a w u- 
biegłą niedzielę wprowadziła się 

mtódżiufka Żonka, 
pani Rózia Czempelewiczowa. 

Pożycie zakochanej pary zapo- 
wiadało się nad wyraz szczęśliwie, 
a miodowy miesiąc powinien był 
minąć jak Sen. 

Niestety, pierwsza noc, noc po~ 
ślubna pozostawiła przykre wspom- 
nienia, bowiem punkinainie o go: 
dzinie 12 ej. 

nad łóżkiem małżonków 

zaczął irajkotać dzwonek elekirycz: 
ny. Wobec nieobecności służącej, 
p. Czempełowicz, drżąc z gniewu, 
naciągnął spodnie, olulił się szla- 
trokiem, wybiegł do przedpokoju, 
otworzył drzwi i siwierdził, że w 
sieni 

niema nikogo. 

A więc, był to żart, 
kowo niesimaczny. 

Następnej nocy, podczas gdy 
młodzi małżonkowie  zasypiali w 
najlepsze, powtórzyła się awantura 
z dzwonkiem. l tym razem dentysta 
wybiegł, by stwierdzić ze zgroza, 


żart wyjąt: 


kowały -się przy zabudowaniach ioi 
warcznych, gdzie przyjęto ich nade 
gościnnie i zaplekowano się gorli: 
wie, jako prawdziwymi zwiastunami 
wiośny. : 


a 


że ktos bÅ mu na złość. $ 

Conocne dzwonienie ` doprcowa. 
dziło panią Rózię do stanu 

silnego zdenerwowania. 

Straciła apetyt, zbladła, ubyło jej 
nawet no wadze. Pan Henryk rów- 
nież źle wyglądał i z każdym dniem 
stawał się coraz bardziej ponury. 

W ubiegły czwartek, nie mogąc 
dłużej znosić katuszy, pani Czem- 
pelewiczowa 

oświadczyła mężowi, 
że idzie na noc do swych r 
ców. 

— Dobrze — odrzekł —= idź mo- 
ja duszko, a ja tymczasem zaczaię 
się w przedpokoju na tego łaidaka. 

I tak się stało. Pani poszła, a 
pon żasiadł przy drzwiach 

z kubłem wody 
i czekał. Około północy rozległy się 
ciche kroki, po chwili zadźwięczał 
dzwonek. 

Dentysta odsunął zatrzask, zła- 
pał wiadro I ch usnął z rozmachu. 

Przeraźliwy krzyk obudził s34ą- 
siadów. Po zapaleniu światła oka- 
zało się, iż 

w kałuży wody 
leży mdlejąca pani Róża. 
ka zaięskniwszy do męża, 
chała ostatnim tramwajem. 

Alarm w kamienicy był tak wlel- 
ki, że aż przybiegł dozorca z pos, 
liciantem, kióry podjął się zdemas=' 
kowenia prześiadowcy. j 

Wczoraj, po przesłuchaniu llcz= 
nych świadków wyszło nareszcie na 
jaw, że sprawcą 

niesmacznych żartów 
jest zamieszkały w tym samym do- 
mu terminator szewcki, 17 leini An=- 
ftoni Swider. ? 


Biedacz- 
przyje”: 


TY: 


Panti 


atr 2 
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kaikogatsza warstwa spoleczna 
domaga się subsydjów. 


Organizacje rolnicze zasy- 
pują rząd i poszczególnych mi- 
nistrów. memorjałami, w któ- 
rych domagają się wciąż no- 
wych zapomóg i subsydjów. 

' Memorjały te donoszą, że 
dotychczasowa pomoc rządu, 
udzielona organizacjom rolni- 
(czym, sięga kilku miljonów 
(słotych rocznie, pomoc ta jest 
„dla istnienia tych organizacyj 


*eocydującą do tego stopnia, że 


ho +*' "p. z. rząd cofnął sub- 
Syu,uui dla centr. tow. rolni- 
czego, instytucja ta uratowała 
swój budżet oszczędnościami 
na personelu pracowniczym. 
Co się tyczy zrzeszeń han- 
dlowych rolników, to te korzy- 
stają z kredytów dyskontowych 
banków państwowych, nie mó- 
wiąc o wielkich kredytach, wy- 
dawanych rolnikom przez bank 
polski i o wielomiljonowych 
zakupach - listów zastawnych 
ziemskich z pożyczki stabiliza- 
cyjnej. Możnaby więc mówić o 
nadmiernem forytowaniu rol- 
nictwa, a ściślej mówiąc, wiel- 
kiej własności rolnej, niż o jej 
upośledzeniu. 


A jednak obszarnicy się 
skarżą. O cóż chodzi? 


Chodzi o t. zw. młyny rol- 
nicze. Założone z pieniędzy, 
uzyskanych w drodze kredytu, 
uzyskanego w bankach pań- 
stwowych, młyny te znalazły 
się w trudnej sytuacji, gdy 
przyszły terminy spłat i teraz 
usiłują wymusić nowe subsy- 
dja i ulgi. 


Jest rzeczą znamienną, że 
organizacje rolnicze domagają 
się ciągłych subsydjów i ulg, 
a poszczególni rolnicy loku- 
ją swe olbrzymie często ka- 
pitaty w bankach amerykań- 
skich (bo angielskich, w któ- 
rych lokowali swe pieniądze 
dawniej, nie uważają już za 
zupełnie pewne) zupełnie bez 
procentu. | 

Jak wielkie są te lokaty, o 
tem dać pojęcie może słynne 
oświadczenie Hiltona Younga, 
że jedna lokata taka (mowa 
jest o r. 1928) mogłaby po- 
kryć wszystkie dlugi ów- 
czesne państwa polskiego: 


Ewakuacja i dożywianie ludności 
' na wypadek powodzi. | 


Okólnik min. Jurkiewicza. 


Min. Jurkiewicz wystosował 


"do wojewodów okólnik, zawie- 


rający zarządzenia na wypadek 
*rzewidzianych powodzi. 

Okólnik ten zarządza, aby 
tar, gdzie jeszcze to nie na- 
stąriło, utworzono społeczne 
komitety pomocy wojewódzkie, 
powiatowe, miejskie itd. 

Na cele pomocy winny być 
użyte fundusze społeczne, ze- 
brane na tę akcję, następnie 
odpowiednie fundusze komu- 
nalne. Gdyby zaś oba źródła 
nie wystarczyły, pozostałe wy- 


Or TP WL EW R NL A LAr ATE p rran b 


Kto zamordowai? 


109. 


Nedznik z rąk mu się wyrwał. 

— Puść mnie pan, puść — wo- 
łał — chcę się zemścić na tym, któ- 
ry pomimo tego, com dla Mary 
Leavenworth uczynił, ośmiela się na- 
zywać jej mężem. Puść mnie panl 

Chwyciło go drżenie nerwowe. 
Zaciśnięte pięści, z któremi przystę= 
pował do swego rywala, opadły. 
+ — To ona — wołał, spoglądając 
so za ramię p. Clavering — czuję 

słyszę... Jest na schodach... Zbli- 
„i się do drzwi... To onal 

Z piersi jego wydobyło się west- 
chnienie głębokie. W tejże chwili w 
„drzwiach stanęła Mary Leavenworth, 
blada, zburzona. Zwróciła oczy na 
(p. Clavering, nie zwraca'ąc wcale 
uwagi na głównego bohatera tego 
(strasznego dramatu, nie widząc go 


by. 

Truaman Harwell znieść tego nie 
„mógł. 
| — Patrzcie na tę kobietę! — wo- 
łał —chłodnal niewzruszona! Nie 
„za jednego spoirzenia dla mnie, 
który zdjąlem stryczek z jej Szyi, 
aby go u swojej uwiązać. 


Wyrwał się Claveringow, padł 


datki mogą być pokryte z fun- 
duszów państwowych, specjal- 
nie asygnowanych na akcję 
pomocy dla powodzian. 

W razie ewakuowania lud- 
ności z miejsc zagrożonych, 
lub w razie samorzutnego o- 
puszczenia. tych miejscowości 
przez ludność z powodu bez- 


pośredniego niebezpieczeństwa ` 


lub paniki, może być zarządzo- 
ne dożywianie tej części lud- 
ności przez czas trwania po- 
wodzi w danej miejscowości, 
najdłużej jednak w ciągu trzech 


do nóg Mary, czepiał się jej sukni 
rękami drżącemi. 

— Musisz na mnie soojrzeć — 
wołał — musisz mnie słuchać. Ciało 
i duszę zgubiłem dla ciebie. Niech 
ta ofiara nie będzie darem.:ą! Mary! 
mówili, że grozi ci kara za niepo- 
słuszeństwo. Myśli tej znieść nie 
mogiem. . 

Lecz ona nie widziała go jakby, 
ani słyszała wpatrzona w p. Clave- 
ring z wyrazem niemego zapytanie. 

— Nie slyszysz mnie — wołał 
nędznik — o jesteś bryłą lodu! Nie 
rzaciłabyś mi spojrzenia, choćbym 
cię o nie błagał z głębi piekielnych 
czeluści. 

Ona była wciąż nieczułą na jego 
słowa. Odsunęła go ręką. 

— Po co on tutaj? —zawołał na- 
gle, wskazując męża.— Cóż uczynił, 
że go tu przyprowadzili w takiej 
strasznej chwili? 

— Sprowadziłem go tutaj—szep- 
nął p. Gryce — aby go stawić wo- 
bec mordercy jego stryja. 

. Zanim zdążyłem odpowiedzieć na 
pytanie Mary, zanim p. Clavering 
usta otworzył, Harwell zerwał się. 

— Więc pani nie wie? — wołał. 
— Hal to ci powiem. Jest on tutaj 
dlatego, że ci gentlemanowie, którzy 
mają się za rycerzy i ludzi uczci- 
wych, przypuszczali, że to ty, temi 
bielutkiemi rękoma dokonałaś krwa- 
wego czynu, zapewniającego ci swo- 


' bodę i majątek olbrzymi. 


Od dnia 4 marca i dni nasiępne 


Kino 


„Nawe“ |Z dymem pożarów 


w Sielcu 
obok kościołeł 


Kino 


„Sfinks” 


Kino-Teatr 


„Wiech Z dymem pożarów) 


Matka Nieznanego Zołnierza 


Dąbrowa Górn., 


3-go Maja nr. 14. | 
Pierwszy i jedyny film, który jest chlubą francuskiej twórczości. | 
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do pięciu dni po ustąpieniu 
wód. O ile dożywienia nie będą 
mogły przeprowadzić właściwe 
oddziały polskiego czerwonego 
krzyża, należy się zwrócić o 
pomoc w tej sprawie do do- 
wództwa miejscowej załogi 
miasta. > 

Normy dożywiania mogą 
być stosowane wojskowe z tem, 
że dla dzieci do łat 7, może 
być wydawana 1'4 normy. od 
7 — 14 lat połowa, w wieku 
starszym norma pełna. 

Dzieci w wieku przedszkol- 
nym, oraz starcy i osoby nie- 
dołężne, wymagające specjal- 
nej pomocy i opieki, mogą być 
na czas powodzi usuwane z 


Obrady zjazdu delegatów | 


związku strzeleckiego w Sosnowcu. 


Wezorai w sali rady miejskiej w 
Sosnowcu odbył się ziazd delega- 
iów związku strzeleckiego obwodu 
Sosnowiec. 

Zjazd zagaił prezes okręgu dr. 
Rais, witając przybyłycg gości t u- 
czestników zjazdu. 


e 


DPYJIECZI PEISE n dtan a n a iS 


Tak, tak, 
człowiek ten — zwrócił się do mnie 
— cziowiek ten, który podawał się 
za twego przyjaciela, któremu ufałeś 
zupełnie, oplątywał cię zdradziecko 
dniem po dniu, godziną po godzinie, 
przez całe cztery tygodnie. Każdem 
słowem, każdem spojrzeniem zasta- 
wiał na ciebie sidła, owijał stryczek 
naokoło twej szyi łabędziej. Czło- 
wiek ten uważa ciebie za morder- 
czynię stryja. A i ten drugi który 
się mężem twym mieni, wieży, iż je- 
steś zbrodniarką. Oni nie wiedzieli, 
że czuwa nad tobą ktoś jeszcze, go* 
tów bronić cię przeciwko wszystkim. 
Mary, ja cię kocham nad wszystko 
na świecie. Czyż o tem nie wiedzia- 
łaś? W owej strasznej chwili, gdy 
stryj cię odtrącił, a ty głośno wzy- 
wałaś pomocy, ja cię słyszałem i po- 
stanowiłem wygładzić ścieżkę twego 
żywota... 

— Milcz! — zawołała, odsuwając 
się od niego ze wstrętem — miłczl 
Czyż szałona prośba kobiety o po- 
moc i współczucie jest wezwaniem 
mordercy? Och! któż patrząc na 
mnie, uwierzy, abym człowieka, zaj- 
mującego tak nizkie stanowisko, czło- 
wieka, na którego patrzałam zawsze 
z góry, żebym takiego czlowieka 
wzywała, jako obrońcę przeciwko 
najlepszemu mojemu przyjacie'owi i 
dooroczyńcy, abym go zachęcaia do 


__ morderstwa, abym od niego spodzie 


W rolach głównych czołowi artyści francuscy: 
panie: MICHELE VERLY, IALABERT 
panowie: MAXIME DERJARDINS, JEAN MURAT. 


Od poniedziałku 4 marca do 11-go br. 
P d śnieg 
onnaa snieg; 
potężny dramat w 12 aktach 
wg. powieści Stefana Zeromskiego. 
OAd soboty 2 marca 1929 roku 1 dni nasiępne 


Bohaterski epos miłości i poświęcenia 
: u 


La grande Epreuve 


razie potrzeby może być po- 


premjera | 


# 


terenów zagrożonych i umiesz= 
czane w pobliżu w zakładach 
opiekuńczych, o ile to tylko 
okaże się możliwe, nadto w. 


wodzianom okazana pomoc, w 
celu zaopatrywania się w opał | 
i światło, również tylko na | 
czas trwania powodzi. | 

Ministerium pracy i opieki 
społecznej, przygotowało u< 
proszczony System, asygna*, 
cyjno -rachunkowy, który po- 
zwała w razie.powodzi prze= 
kazywać kredyty na okazanie | 
pomocy  tzlegraficznie, w ciągu § 
dwóch godzin po otrzymaniu | 
wniosków wojewodów. 


Na przewodniczącego powołaną. 
p. Z. Rychtera, na asesorów pp: Jas. 
godzińskiego, Brodnickiego, Domań- 
kiego i Albrechta, na sekretarzy zaŚś 
pp: Barana i Mizerkiewicza. W imie 
niu różnych orqanizacyj zjazd wita- 
iil pp: por. Jędrzeizwski, inż. WI- | 


wała się pomocy? Ocht jakże cięże 
ko jestem ukarana za moją lekko- 
myślność, za przywiązanie do bo- 

gactw I a 


— Byłoż-to lekkomyślnością tyl- 
ko — szepnął Clavering, schylając | 
się nad nią — nie jesteś-że winna | 
czegoś gorszego? Czy nie masz so» | 
bie do wyrzucenia nic innego, 
tylko, że bez względu na moje u< 
czucia, chciałaś koniecznie zacho= | 
wać ten majątek? Czy jesteś zupeł- | 
nie niewinną? Powiedz mi prawdę. 


- Położył rękę na jej głowie, prze= 
chylił ją w tył i spojrzał jej prosta 
w oczy. Po chwili, objął ją i do- 
serca przycisnął. ; 

— O tak, jesteś niewinną—rzekł 
z przekonaniem głębokiem. 
Wszyscy, oprócz nędznego mor- 
dercy, słysząc te słowa, doznali 
ulgi ogromnej. s 
Mary z rozpromienioaą twarzą 
wysunę,a się z objęć Claveringa. 


c d. n j 


śniewski, Namysłowski, Augustyń- 
ski, Stypa i inni. 

*Z kolei przystąpiono do porząd- 
ku dziennego. 

Spiewozdanie z działalności za- 
rządu obwodowego zdał prezes dr. 
Ra's. Charakieryzriąc prace zarzą” 
du, dr. Rajs podkreślił nater życzii- 
we sianowisko prasy miejscowej, 
która w stosunku do poczynań zwią 
zku strzeleckiego odnosi się nader 
przychylnie. W dalszym ciągu nato- 
miast — stwierdza dr. Rajs — daie 
się zauważyć niczem niewyiłumaczo- 
ne, ujemre sianowisko naszego du- 
chowieńsiwa w stosunku do orga- 
nizacji strzeleckiej. 

Z prac na przyszłość, o których 
-mówił dr. Rajs, zasługuje na uwa- 
gẹ projekt budowy dwucli domów 
związku Sirze'eckiego, mianowicie w 
Sosnowcu i Będzinie oraz wykoń- 
czenie strzelnicy w Niwce. 

Następnie dość obszerne Spra- 
wozdanie komendy obwodu oOdczy- 
taf komendant p. Toba. 

Jak wynika ze Sprawozdania, 
obwód sosnowiecki zajmuje bez- 
sprzecznie jedno z lepszych miejsc 
wśród obwodów na ierenie Rzpliiej. 
Obwód nasz może poszczycić się 
celym szeregiem sukcesów, osiąg- 
nictych w zawodach urządzanych w 
Polsce: świadczą o iem zdobyie w 
róznych miastach nagrody. 

Nader miłą niespodziankę dla 
zebranych było złożenie sprawozda- 
nia z dokonanych prac przez refera- 
tów działu kobiecego przy związku 
sirzelzczim p. Kasprzykównę. 

Refzrat ten, aczkolwiek niedawno 
powoleny do życia, rozwija się bar- 
dzo pie<nie. 

- Dziś już związek strzelecki po- 
glada w swej organizacji cały - za- 
step kobiet ćwiczecych oraz instruk- 
żorki, kióre ukończyły odpowiednie 
kursy i całkowicie są przygoiowa- 
pe do prac insirukiorskich, Poza 
em nasze sirzelczynie, występując 


ZAWIADOMIENIE. 
_Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić, że przy mojej 


DRUKARNI HANDLOWEJ, Będzin 3 Maja 4 tet. 


założyłem introligatornię 


4 przyjmuję wszelkie roboty w tym zakresie, gwa- 


— raniując solidność i 


na zawodach kobiecych w Przemy- 
šlu, zdobyły tam czwartą i piątą na- 
grodę, obecnie zaś przygotowują się 
do wzięcia udziału w całym szeregu 
zawodów sportowych, a między in- 
nemi zamierzają wziąć udział w mar- 
szu »sziakiem kadrówsi«, 

Prośbę p. Haukego o uchylenie 
decyzji zarządu w sprawie wyk'u- 
czenia go gze związku przekazano 
sądowi honorowemu przy okręgu 


związku s.rzeleckiego w Katowicach.. 


W tych zamierzeniach, naszym 


.strzelczyniom, należy życzyć powo- 


dzenia i jaknajlepszych wyników. 
Z kolei przystąpiono do odczy: 


tania sprawozdania sekretarza, skarb- . 


nika referenta kuliuralno oświato» 
wego i komisji rewizywizyjnejz po- 
czm na sprawozdaniu wywiązała 
sie dłuźsza dyskusja, w której glos 
zabierał cały szereg mówców. 


Następnie zjazd przystąpił do 
wyboru nowych władz obwodu. Pre- 
zesem został wybrany p. Plebanek, 
a jako członkowie zarządu zostali 
powołani pp.: dr. Rais, Abratański, 
Draganowski, Szenk, Baran; Nawro :- 
ki, Osłoński, dr. Marczyński; Rych- 
ter i Rabsztyn. Do komisji ' rewi- 
zyinej powołano pp: Kulawika, Br. 
Strzałkowskiego, Olesińskiego, 
Szczygielskiego i Gębarskiego... 


Jako wolne wnioski zostały zgło- 
szone: wniosek p. Kasprzykówny 
o otoczenie większą opieką oddzia- 
łu żeńskiego, wniosek p. Albrechta 
w sprawie zatwierdzenia budowy 
domu strzeleckiego w Będzinie 1 
wniosek oddziału riweckiego o za- 
mianowanie obywateli Fr. Karonia i 
i Fr. Gorczyńskiego członkami ho- 
norowemi związku w uznaniu za 
darowany plac pod budowę sirzel- 
nicy. Wniosek ten został przeka- 
zeny zarządowi obwodu, aby w tej 
sprawie wystąpił na zjeździe dele- 
gatów związku w Warszawie. 


20 kilometrowe zawody marszowe strzelców. 


, Jakby dla uświetnienia zjazdu 
delegatów związku sirzeleckiego w 
Bosnowcu, jednocześnie odbyły się 
zawody marszowe, kwalifikacyjna 
do marszu Sulejów — Warszawa. 
" Trasa zawodów biegła: Będzin— 
Dąbrowa, wzdłuż linji tranwajowej 
do ulicy Kościuszki w Dąbrowie, 
` nastepnie szosą zagórską przez Za- 
górze do Niwki i z Niwkt do So- 
ca (2 godz.) 2) Stefan Drożdż 
z Dąbrowy (2 godz. 1 m.) 5) Jan 


Drzewniak z Niwki (2 godz. 2 m.) 


4) Czesław Szczypiński z Sos- 
nowca (2 godz. 5 m.) i 5) Józef 
Wieczorek z Niwki (2 g. 10 m.) 

Długośc trasy wynosiła 20 klm. 

Do zawodów stanęło 42 zawod- 
ników. 

Pierwszy do mety przybył strze- 
lec Zygmunt Kołodziej z Sosnow- 
snowca. Meta znajdowała się w 
Sosnowcu przy ulicy 4 maja, obok 
cukierni warszawkiej. 


Głosy czytelników. 


Ciczawe rozmówki z lekarzem. 


Szanowny Panie Redaktorze ł 

Uprzejmie proszę Sz. Pana Re- 
qdaktora o łaskawe umieszczenie w 
lego poczyłnem piśmie nasiępują.. 
cego listu: be 

Dn. 2 marca b. r. do chorej po 
Strausberg, zam. w Będzinie przy 
bl. Szosowej 2, która otrzymała z 
magistretu kartkę na bezpłatną po” 
tadę lekarską, przybył p. dr. Recht- 
(8zaft. Jako siostrzenica chorej, 


„ezłam_ się przy jej Jáżkm P dr, 


Zna 


- Rechtszaft przybył bez termometru, 
co wogóle, a w szczególności wo- 


bec obecnie panującej grypy, E 


a NA ii CEEA 


"Po zbadaniu chorej p p. dr. Recht- 
safi zapisał lekarstwa. Po ukoń- 
czeniu tej czynności między p. dr. 
Rechiszaftem a mną wywiązał sią 
_nasiępujący djalog: 
| — panie doktorze, na co sh te 
kro krople? j RZE Gie 
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AN Ei 


kask ai 


terminowość wykonania. — 
Z poważaniem R. Monsiorski. 


— Na wodę, — odpowiedział p. 
doktór. 


— A czy pan napisał chorej ja- 
kiś środek od bólu głowy? 

— Niech mnie pani nie kontro- 
Juje! — krzyknął p. dr. Rechtszatt — 
Ja jestem. odpowiedzialnym lekarzem 
i sam wiem,-co mam zapisać. 

— Panie doktorze, nie mam za- 
miaru o to się kłócić z panem — 
odrzekłam spokojnym głosem. 

Z wielkiem oburzeniem p. dr. 
Rechiszaft złapał palto, kapelusz i 
teczkę i począł krzyczeć: 

— ldź pani do szkoły i naucz się 
pani mówić do doktora (sic!) 

(Może p. dr. Rechtszafi wzbogaci 
naszą wiedzę, wydając podręcznik: 
»]ak należy mówić do pp. doktorów«, 
bo w Polsce takiego podręcznika 
jeszcze niema). 

Uważając, że jeszcze za mało po- 
wiedział, krzyknął wychodząc: 

— A to dopiero «chucpa, chucpa 
żydowskał» 

Jednem słowem p. dr. Rechiszaft 
robi łaskę biednemu, który sam nie 
może zapłacić za wizytę, że wogóle 
do niego przychodzi, choć magisirat 
za fo płaci. 

Czy szanowny p. doktór tak sa- 
moby się zachował u bogatego? 
Czy i bogatemu nie wo:noby było 
p. doktorowi zadawać pylań, sza- 
nowny p. doktorze? 

Z góry dziękuję Szan. Redakto- 
rowi za umieszczenie tych słów kil- 
ku. Łączę wyrazy szacunku. 


S. Klainerówna 
(nauczycielka gimnazjum), 


Konferencja 
w sprawie budowy linii kolejo= 
wej Kraków—Miechów. 


W dniu 1 bm. odbyła się w ma- 
gistracie krakowskim konferencja 
ściślejszego komitetu budowy linii 
kolejowej Kraków — Miechów pod 
przewodnictwem prez. inż. Rollego, 
przy współudziale starosty powiatu 
miechowskiego K. Pochoskiego, inż. 
Does eża, inż. Plesnera i dr. Wil- 
era. 

Przedmiotem konferencji była 
sprawa sfinansowania budowy kolei 
przez konsorcjum zagraniczne, które 
objęłoby dwie trzecie kapitału za- 
kładowego założyć się mającej spół- 
ki dia budowy i eksploatacji kolel 
Kraków—Miechów. Pozostała jedna 
trzecia kapitału zakładowego pokry- 
taby została przez sejmik powiatu 
miechowskiego, gminę m. Krakowa 


oraz przez zainteresowanych przes ` 


mysłowców | ziemian. 

Konferencja uchwaliła po otrzy- 
maniu koncesji na przeprowadzenie 
wsiępnych studjów co do budowy 
trasy kolejowei przystąpić do zorga= 
nizowaria spółki. 

Koszty budowy linji kolelowej 
Kraków—Miechów przez S.omniki, 
obliczone są na 21 milionów złotych. 


ERAU 
; E AiR NAA a“ 


‘` wodniczył dr. Jarzębowski. 
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50-lecie red. Jd. Radwana. 


Redaktor i wydawca «Gazel: 
liskiej» p. Józef Radwan w r. b. ob 
chodzić będzie pięćdziesięcioletni ju- 
bileusz pracy literackiej i dzienni- 
karskiej. Jubilat, urodzony w 1858 r., 
rozpoczął pracę dziennikarską w 
1879 «Gazecie Warszawskiej», r 
Stępnie pracoweł w «Słowniku ge 
ograt'cznym» i umieszczał artykuły 


w «Wieku». Od roku 1891 wydaje 
«Gazeęlę Kaliską», kłórą ©sobiście 
redazuie. 


Redaktor Radwan długoletni pre 
zes tow. wioślarzkiego w Kaliszu, za 
wsze czynny w sprawach Spoiecz- 
nych, cieszy się dużem uznaniem 1 
sympatją mieszkańców Kalisza. 


EA 


Marzec Dziś: Kazimierza 

4 Jutro: Adrjana 
Wschód słońca 6.17 
Zachód „ 1748 


RADJO. 
KATOW.CE. 
Poniedziałek 4 — marca. 

11,66 Sygnał czasu z obserwalor™:: 
astronomicznego w Warszawie, hejnoi « 
wieży marjackiej-'w Krakowie, oraz kom. 
loin.-meleorologiczny z Warszawy. 

12.10 Koncert płyt gramofonowych. 

16.— Komunikat rolniczy z Warszawy: 

15,45 Komunikaty polskich związków 
zrzeszeń gospodarczych wej. śląskiego. 

16,— Muzyka płyt gramofonowych. 

47,— Odczyi z Krakowa pt, „Argentyna 
jako ieren polskiego wychodźtwa Zamore 
skiego“, 

17, 25 Pogadanka z działu: „Nowości 
radjowe*. 3 

17,6% Koncert popularny. j 

18,50 Rozmaitości, poczem zapowiedź 
drogramu na dzień następny. 

19,10 Systematyczna lexcja poprawne 
go mówienia i pisan'a po polsku. 

19,45 Co słychać w sirażatwie? 

19,06 Sygnał czasu z obserwalorjum 
astronomicznego w Warszawy. 

20.— Odczyt pt. „O sztuce ludowej í 
przemyšie arivstyczaym na Sląsku*, 

0,50 Transmisia koncertu międzyna- 
Bokso z Krakowa. 

22,— Transmisja komunikatu loiniczo- 
meieor. I PAT. z Warszawy. 

22,50 Transmisja muzyki lekkiej z Kra- 
kowa. 


Co wyświetiają kina: 

Kino „Wawel* »Z dymem po- 
Żarów«., 

Kino „Liciecha* »Z dymem poża- 
rówe. 

Kino „Sfinks* »Ponad sniege. 


„oniedziałek 


Teatr w Katowicaci. 


Wtorek, dnia 5 marca »Manon«. 
o g. 7,50 wieczorem. 

Sroda, dnia 6 marca »Halkas 
gościnny wysięp L. Zamorskiej. 


Imieniny marszałka |. Piłsud- 
skiego. Oneddaj w sali związku 
strzeleckiego w Będzinie odbyło się! 
posiedzenie komiietu obchodu imie- 
nin marszałka Piłsudskiego. Prze- 
3ekreia- 
Tzował p. Nowak. 

Na posiedzeniu ustalono prografń, 
uroczystości: godz. 950 rano uro* 
_czysie nabożeństwo, pochód ulicami 


"eeii 


Ca 


ijà 


przerwy 


` f £ F ę 


miasia, konceit orkiestry wojskowej 
w godzinach popołudniowych stra- 
opicwej, w kinach od 12 do 2 

%- poł. wyświetlanie okolicznościowe= 
go tilmu dla młodzieży szko!nej i od 
9 do 4 po poł. dla wojska. Podczas 
w Cczas'e wyświetlania fiimu 
zostaną wygłoszone przemówienia. 
*"seczorem w Sali na górze Zam- 
kowe: akademia, na którą złożą Się: 


(przemówienie, deklamacija, śpiew 30- 


dowy 
( nego. 


tnej kom. N. Wevchert, 
(Kaputa, 


i chór towarzystwa miuzycz” 


M Donla 18 b. m. wieczorem odbę- 
vie się capstrzyk ze współudziałem 
pót i orkiestry. 

Przewodniczącym sekcji technicz- 
zastępca kap. 
artystyczne! prof. Burakie= 
wicz I finansowej dr. Kosibowiczowa. 

Dla uzupełnienia komitetu powo” 


dano komisję propogandową, do kió- 


(rej sweszli: insp. W. 


Zwirski, Narbuit 


4 J. Oskólski. 


im. marszałka J. Piłsudskiego. - 


< 


«się dwa iygodnie temu, 
zwołanie następnego. posiedzenia u- ` 
wiceprezesa rady 


slużby wojskowej synów lub krew- - 


"Na przodownika pochodu wybra 
no komendanta straży p. E. Langego. 
Pozostałe pieniądze z urządzo” 
mych imprez, urządzonych w tym 
driu I ze zbiórki ulicznej przezna” 
czone będą na budowę sierocińca 


SKIEJ 


?Białe Fartuszki? | 


. O zwołanie posiedzenia, rady 
będzińskiej. Ostatnie posiedzenie 
‘tady miejskiej w Będzinie, odby'o 
natomiast 


za'eżnione jest od | 
p. Fiirsienberga (prezesa jeszcze nie 
wybrano), który jednak wyjechał w 
sprawach osobisiych podobno do 
Londynu. Jak nam wiadomo, podó- 
że takie maią Się podobno powia- 
rzać dość często, gdyż spodziewany 


jest również wyjazd p. Fiirnsienber* 
Odwiekanie więc 


ga do Ameryki. 
dla tych powodów zwołania posie- 
dzenia rady, kiedy dziesiątki waż: 
nych dia miasta 
łaiwienia, Iesi niedoduszcza:ne. Mo- 
że znojczie się jakiś sposób na U- 
regulowanie ie) Sprawy. 


Ostrzeżenie. W pew.zawierkim da- . 
je siezeuwożyć ozywiOnĄ czieżelność. 


pokęeinych doizdców, namawiają: 


`- cvch nieświadomych włoścan do 


składania podeń 0 zwolnienie -od 


nych, podlegsiących poborowi.* Po 
dania takie nie sa przez władze 
wo:skowe uwzgledniane, a petenci 
narażani są.iedynie na wyzysk | 
kosziv przez niesumiennych »do- 
radców«. Należy więc w wypad- 
kach-wnoszenia próśb poinformo- 
wać się wcześniej w urzędach gmin- 
nych, a nie słuchać rozmaitych »pi 
sarzy«, którzv tyiko zarabiają na 
naiwności ludzkiej. 


Zebranie legjon'stów. Dnia 4 
bm. (poniedziaiek) o godz. 19 ei w 
sali posicdzeń rady mie.skiei (ma= 


“ gisirat m. Sosnowca) odbędzie Się 


> Czeladź odetchnie. 


M 


< 


weine zebranie członków związku 
legionistów polskich, oddział w So- 
SDOWCU. 


Za kradzież pasów w „Swia” 
towidzieś. W październiku ub. r. 
w tabryce »SŚwiatowid« w Myszko- 
wie skradziono siedm pasów tran- 
smisyinych, wartości 1500 złotych. 

Po ś'adach obcasów gumowychi. 
pozostawionych przez złodzie'a, U- 
jęto go w osoble 25 leimiego Fran- 
ciszka Bronikowskiego, karanego 
już kilkańroinie za kradzieże. Oneg- 
dai sąd okręgowy w Sosnowcu ska- 
zał Bronikowskiego na dwa lata 
więzienia z-pozbawieniemi praw. 


Spokój 
misia Czeladzi bywa często zakłó- 
cany przez szaikę awaniurników, 


iktórym przewodzi 58 leini Włady- 


<ław 


Górniak (Wegroda 19) wrez Z 


(syneini õ0-letnim j ncu. i 24 letnim 
‘Stanis 


Osfem. Jitaiska ta trójka. 


pi 


spraw leży do Zat, 


Straszna śmierć pijanego 
W GLiU KOCH 
Upiekł się żywcem przy żelaznym piecyku. 


Giozą przeimuiący wypadek 
darzył się w nocy z 2 na 5 na 
nej z odkrywek węgluwych 
Gołonoga. 

U właściciela tego szybiku Sta- 
nisława Garbusińskiego pracował w 
charakterze siróża nocnego Stani- 
staw Pedras, zamieszkały na ko'o- 
nii Trzydziestv. Od pewnego cza” 
su Pędras pełnił nocną służbę, pil- 
nując zabudowań szybiku. 

Wczoraj wieczorem, kiedy Pę- 
dras obiął służbę, przyszedł do nie- 
go górnik z tei samej odkrywki 
Antoni Kwiecień, który, będąc po 
wypłacie, zaproponował Pędresowi 
napicie się wódki. 

Posłano więc 


wy- 
jed- 
koło 


jakiegoś chłopca 
po dwie butelki wódki, zakąski i 
rozpoczęto libacię. Dodać należy, 
że przed przyjściem Kwietnia. Pe- 
dras nakładł do żelaznego piecy= 
ka węgli, tak, że ten w krótkim cza” 
sie rozęrzał się do czerwoności. 


Tragikomedja orła, któremu darowano życie. © (Bzmaz. znać procin bistowa w Blurie 


Przed kilku miesiącami Silna wi- 
chura przygńeła Z daiekich Tatr do 
majątku hr.” Komorowskiego »Sie- 
dliskoe pod Częsiochową orła gór- 
skiego. 

_ Kiólewski ptak został śschwyta- 
nv. Czekał go bardżo smutny los. 
Zapadło orzeczenie, że nadaie się 
on tylko do wypchania. A więc jaz- 
da do Częstochowy; do p. Pawła 


* Malczaka, właściciela składu broni, 


który uchodzi za znakomitego spe- 
cialisię w zakresie wypychania 
płakówć 57038 D 

i biedny ptak swoią martwą, po- 
śmiertną- = krasą. - ozdobiłby - teraz 
hrabskie apartamenty, gdyby w 
sprawę tę nie wdała się mieiscowa 
policia, odebrała piaka i oddała go 
fymiczasowo. do ogródka zoologicz- 
nego przy. pierwszym gimn. państw. 


ki, który zasądził zwrot orła na 


' rzecz p. Malczaka. Groza, gwałtow- 


inej śmieret tym razem nieodwołal- 
nie zawisła nad. orłem. Napewno 
zgińąiby on. pod „nieubłaganym 


wziąwszy 80 'ie do pomocy dwuch 


kompanów: 28 letniego Stefana Nor- * 
ka (Nowopogońska 1) i 20 letniego 


St fana Tutaka (Nowopogońska 24), 
napadła ha dom 50 letniego Ale- 
ksandra Tvpera (Piaski 7), 


Po wybiciu wszystkich szyb do- 
padnięto Typera I zadano mu sze- 
reg ren nożami. Epilog tel niesty- 
chanet awantuiy miał miejsce oneg- 
daj przed sącem okręgowym w 
Sosnowcu. Nożowcy otrzyma! za- 
służoną karę. Sad skazał każdego 
z nich na ośm miesięcy więzienia. 


kradzież. Dn. 23 
ze stacji kolejowej 


Oryginalna 
lutego miesiąca, 


z Gołonoga wracał do domu o godz. - 


8 wieczorem sklepikarz Dawid Fer- 
sztenteld. i 
lasce trochę 
Będzinid. ; 

W pewnej chwili nadjechały za- 
przężone w dwa konie sanki I nim 
Ferszienfeld zdołał się usunąć na 
bok, sanie trąciły go bokiem i wrzu- 
cty zapełnionego śniegiem rowu. 
Podczas upadku Ferszienield .po- 
czuł nagłe szarpnięcie za. laskę, 
lecz narazie nie zdawał sobie Z te- 
go sprawy. Kiedy, jednakże po wy” 
grzebaniu się ze śniegu, pomimo. 
gruntownego przeszukenia paczki Z 
towarem nie znalazł, domyślił się 
całej prawdy. 

Jedęcy w sankach dwaj mężczyź- 
ni w chwili, kiedy zrównall się z 
Fersztenteliem pochwycili za wiszą- 


Drusa. „Expres Łagiębia” Sosnowiec, ul. Teairaina tel, 4-94, 


„acu aż do przybycia komisji lekar- 


miat opuścić terytorium gimnazjum 
‘z ptakiem, 
funkcjonariusze policii 1 ponownie 


„pełnie jasnej 


"miejsce w okresie od 10 lutego do 


' podpadająch pod ochronę. 
` tl wszystkich narodów istnieje 


„prawo, że 


Sprawa oparła się o sąd grodz- * 
. Komorowskiego I p. hrabia daru'e 


: pyć coś przyiemniejszego, 


no- 


w celu - 
załatwienia starych porachunków.. 


Niósł on na plecach na. 
towaru, kupionego w. 


e 


TOn 


ZOŁĄDEK— 
to stróż zdrowia: 
regulalą go i łagodnie przeczyszczałą 
Pigułki przeczyszczająca 
ze silnksem 


Apteki W. 


Warszawa. Jerozolimska 


Kiedy butelki się wypróżniły, 
podchmielony Kwtecień wyszedł z 
budki i udał się do domu.  Pędias 
zaś po wypiciu butelki wódki mu- 
siał stracić przytomność, upadł na 
rozpalony piec i w tej pozycji po” 
został do rana. 

Kiedy żona Pędrasa przyszła do 
niego ze śniadaniem, oczom jej 
przedsiawił się Straszny widok. Na 
rozrzuconych po podłodze węglach 
leżał na wznak jej mąż. Clało w 
środku zupełnie zwęglone, ubranie 
aż do kostek spalone. Twarz o* 
kropnym bólem wvkrzywiona zdra* 
dzała, że nieszczęśliwy przebył po“ 
tworne męki. 

Policja rozpoczęła  natychmia« 
stowe dochodzenia, które narazie u- 
staliło kilka szczegółów. Ciało nie= 
szczęśiiwego zabezpieczono na miej- 


Borowskizgo 
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epee a 
Panik A dedo ttri E e 
Ghr 


a ESA) PORA? 
RECT AMENE, ECA ESR 


SZENIA. EA 


— ooe am 


Mu« 
Chcesz otrzymać posade f sist 
ukończyć kursy fachowe, korespondencyl=' 
ne profesora Sekułowicza, Warszawa, 2") 
pawia 4%, Kursy wvynczalą listownie: bus; 
chalterli, rachunkowości kupieckiej, KO- 
respondenci! handlowel. stenogra!li, nane, 
"kl handlu, prawa, kaligralll, pisania n? 
maszynach, fowaroznawstwa, angielskiego, 
francuskiego, niemieckiego, pisowni, oreż 
gramatyki polskie. Ważne dia Rolników: 
buchalterla rolnicza oraz nauka O wydal- 
ności gleby. Po ukoczeniu świadectwo. 


skiej. Zadalcie prosnektów. 


> ,Zawiadamiamy si. 5- kor 
7 av- 


i „POMOC“ w Sosnowcu, ul. 1-00 Malè 
44, Catkowity kurs nauki trwa 2 (dwał 
miesiace | wynosi zł. 50. Po ukończenia 
świadectwa. $ 


L= AZ AED EZ E R z 
RRA Kupno I sprzedaż. Ge 


OERA samochody „Chevre'ot I Ford" . 
osobowe w dobrym stanie na chodzie; 
czdoyoż: ul. t-go Maja 21, portjet 
WIKRŻS. . s 


żem operatora, gdyby komendant 
policji nadkomisarz Kuczyński po 
raz drugi nie wyzwolił go ze śmier= 
telnei opresii. 
Oo w chwili, gdy p. Malczak 
na ulłcy zatrzymał go 


odebreli orła, opierając się na zu- 
i ścisłej literze prawa, 
zabraniającej sprzedaży, přzewoże- 
nia i przenoszenia Z "miejsca na 


> EHA maszynę „Jincera* do szycie 
% pierścieniowa. wiadomość w Admint= 
-stacil „Fzoresu Zagtebia* O 


p S O TE 
p erimutera Uitramaryna tesi bezwzgtećk 

ale nallepszą | natwydatnielszą tarhq 
do bielizny, wapna i celów malarskich 
Odznaczona na wystawach w Brutseff;- 
Mediolanie 1 Paryżu. złotym - medden, 
Wszedzie do nabycia. Biura fabryki Ch. 
Perimeter, Lwów. Stonerraa LĄ PU ES 


Z EEK 
S j girer artystycznie 
Tylko zł 10 wykonany i 6 0ocz- 
ówek w zakładzie nowoczesne! foroerat'l 
a vis kościot- 


15 sierpnia ptaków 1 zwierzyny, 


istnieje jakoby niepisane 
o ile skazaniec podczas 
egzekucił ocaleje dzięki szczęśliwe- 
mu przypadkowi, nie można na nim 
ponownie wykonać wyroku śmierci. 


Może fe wiersze doidą do hr. 


zwyczaj, 


„Studio® ul. 5 Maja 25, vis 
ka kolejowego. ; 


życie biednemu orłowi. Czy może 
jak sko- 
rzystanie z prawa łaski nawet w 


stosunku do zabłąkanego orła? 
. SE S 


cą na lasce paezkę I odiechali. 
Rozgoryczony kupiec udał si 
na posterunek policii I zameldowa 
o kradzieży. Policja rozpoczęła do: 
chodzenie, iecz bez skutku. . 


" Posadv | prace. 


; [potrzebna dziewczynka do TOZNOSTE- 
r nia gazef. Zgłaszać się z rodzicami 
do tilli „Expresu Zagłębta* Będzie. 


Fa Zauhiane dokunentv. Ey 


B'chman Wiktor zgubit kartę zwolnienia 
wydana przez PKU. Dabrowa: a 


| Władystaw zuuDit karig wojSKOWĄ 

i wvdana w Bedzinie. KRZYS 

; y Gy M Lustiger zgubi książke wolSKQ - 
Ofiary. Ś PZA wa wydana przez PKU. Redzin 


Z EE WA 

Janicki Baltazar z Radochy skła- MGR józef zgubił książkę Kasy cho 
da na sierociniec im. marsz. Józefa ich wodami wo SRD Kopti 

Piłsudskiego zł. 25. 


ODCISKI 


już po 1-krotnem użyciu usuwa 


SALWATOR 


Apteki W. Borowskiego 
Warszawa, Jerozolimska 59 


ror iż Franciszek zgubił książkę Kasy, 
Chorvch wydaną w Sosnowcu. 


ROZNE: 


Fe długi żony Józefy Piechocińsiet nle 
odpowiadam, Bronistaw Piechoctński. 
Okrrel 4%. 


cza a ma m A i A w aaee za Ar 
Zoo kartę zwolałeala I zaświzccze* 

nie Kasy Chorych. Proszę taskewez9 
zna ase o zwrot. Aatonia Błaut Poche 
anka. 


ceannann DADAAN 
f UWAGA! 
a tania posezonawa wygrzedaży=* 


OCZY 


— w sklepie = 


JJ. KR U ME R w Sosnowcu, Targowa Nr. 12. 


Z dniem 27 lutego b. r. rozpoczyna się tania sprzedaż 
-na wszelkie towary wchodzące w zakres galanterii jako to: 
trykotaże, torebki, parasole-ki, pończochy, 
skarpetki, bielizna damska i męska, krawaty, 

| rękawiczki i t. d. = 


Korzystajcie z bardzo tanich cen. 
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